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W dniu wczorajszym pod przewodnic- 
twem prezydenta Vincent Auriola odby-|€ 
ło się posiedzenie gabinetu francuskiego. 
Gabinet wysłuchał sprawozdania premie 
ra Schumana z sytuacji wytworzonej po 
3-tygodniowym strajku robotników naj- 
ważniejszych gałęzi przemysłu i tran- 
sportu. Prezydent Auriol wyraził swoje 
uznanie dla rządu „za stanowczość, jaką 
okazał w czasie strajku". 

Na tymże posiedzeniu rząd rozpatrzył 
styuację, jaka się wytworzyła w stosun- 
kach francusko - radzieckich, po otrzy- 
maniu 2 nòt od rządu EMR, 

LJ 
* 

Jak donoszą z Paryża, zgodnie z wez- 
waniem Generalnej- Konfederacji Pracy 
i Komitetu Strajkowego, większość straj- 
kujących wróciła w dniu wczorajszym 
do Pracy. W niektórych okregach, jak w 
Marsylii i w okręgu węglowym Pas de 
Calais wskutek prowokacji polici robot- 
uicy niektórych gałęzi przemysłu konty- 
„ają strajk, - 

Generalna Konfederacja Pracy wydała 
komunikat, zapowiadający przęgrupowa- 
nie sił klasy robotniczej dla dałszej wałki 
w obronie jej interesów i w obronie re- 
publiki, Konfederacja domaga się natych- 
miastowego wypuszczenia na wolność a- 
resztowanych uczestników strajku, jak 
również anulowania ustaw antyrobotni- 
czych. 

W tych dniach oczekiwana jest demo- 
a'lizacja 80 tysięcy niedawno powołanych 
rezerwistów, 


W związku z zakończeniem strajku, — 


, Krajowy Komitet Strajkowy wydał ko- 


munikat następującej treści: 


„W wyniku walki strajkowej otrzyma- 
tiścię miesięczny dodatek drożyźniany w 


Korzystny przebieg 


rokowań handlowych w Moskwie 

Brytyjski minister handlu Wilson po- 
wrócił wczoraj samolotem z Moskwy 
do Londynu. Przed odłotem ' Wilson 
oświadczył dziennikarzom, iż rozmowy 
moskiewskie były bardzo korzystne. 

W tych dniach minister złoży Izbie 
Gmin szczegółowe sprawozdanie z prze 
biegu dotychczasowych rozmów mos- 
kiewskich. W. nieobecności ministra 
Wilsona na czele misji. brytyjskiej w 
Moskwie stać będzie ambasador brytyj 
ski Peterson, 


Anglia nie dotrzymała 


umowy repatriacyjnej z lugosławią 

Z Belgradu donoszą, iż rząd jugosło- 
'owiański wypowiedział w dniu wczo- 
ralszym  brytvisko = jugosłowiański m- 
kład o repatriacji t. zw. osób wysiedlo- 
nych i przestępców wojennych. d 

Belgradzka gazeta „Borba“ stwierdza, 
*Ż rząd brytyjski nie czynił żadnych wy- 
siłków w kierunku realizacji układu i 
pozwalał na prowadzenie na terenie bry 


wysokości 1.500 fr., który będzie wypła- 
cany od 24 listopada dla wszystkich ro- 
botników, bez względu na to, czy brali 
udział w strajku, czy nie strajkowali. No 
wę minimum egzyStencii zostanie ustalo- 
u4 od dnia 1 grudnia br, 

Oznacza to podwyższenie płac, z któ- 
rym należy się liczyć. 

Dodatki rodzinne będą płacone wszy- 
stkim pracownikom, bez* wzgłędu na to, 


urtade, omawiając zerwanie rokowań 
handlowych francusko + radzieckich, pi- 
Sze, że polityką rządu francuskiego do- 
prowadziła do zerwania rokowań. Rząd 
francuski — stwierdza Courtade — pro- 
wadzi prowokacyjną politykę wobec Zw. 
Radzieckiego. 

Autor przypomina wiec w sali Wagram 
rewizję w radzieckim obozie repatfi 
nym, wysiedlanie obywateli radzieckich 
z Francji, aluzje antyradzieckie Schama- 
ia na posiedzeniu Zgromadzenia Narodo- 
wego oraz wystąpienia - ministra- Bidault 


na konferencji londyńskiej. Minister Bi-/narodowy: 


Opłata pocztowa uilszczona ryczałtem. 


Dodatki te,zestaną powiększone o 22 pro 


cent, Nie będą stosowane żadne Sankcje 


za udział w akcji strajkowej. Oto rezul- 
taty które osio=neliśmy dzięki akcii straj- 
kowej.* 

Komunikat podkreśla, 


dzie walke. 


przeciwstawić się odbudowie potencjału 


wojennego Niemiec, zrzeką się odszkodo-$ 


rykańskiemu planowi odbudowy Niemiec, g 


Polityka Bidault — zaznacza Courta- 
de — jest dyktowana przez Amerykanów. 
> Nota radziecka jest w istocie rzeczy 


ostrzeżeniem, które wszyscy patrioci u-I 


słyszeli i zrozumieli. Zjednoczą sie oni — 
kończy Courtadeę — aby doprowadzić do 
klęski i ody którzy firymarczą honorem 


j wać, Najzwięźlei podamy 
| iakty — wnioski zaś proszę Sobie Sło- 
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3 tygodnie zmagań 


nie zakończyły walki mas pracujących Francji. ~ Walka ta; 
toczyć się będzie dalej, aż do pełnego zwycięstwa | 


czy brali onj udział w akcii strajkowej | 


Wymowa 
faktów 


Niczego nie chcemy czytelnikowi 1a- 
rzucić, niczego nie chcemy komento- 
tylko same 


wnię wyciagnać. 

Pomoc goSpodarczą USA dla Europy, 
rozpoczeła sie słynnym apelem gen. Mar 
shalla. Na serdeczny ten apel, państwa 
europejskie (w liczbie — szesnastu) po- 
dały surnę, jakiej potrzebują dla swej od 
budowy gospodarczej, Suma wyraziła 
się cyfrą przeszło dwudziestu miliardów 
dolarów. W USA nastaniłą konsternacia. 
Europa (ciagle te 16 państw) obniżyła 
sumę do 16 miliardów. Dobre j gorące 
serce Ameryki ochłodło jeszcze bardziej, 
Wobec tezo Europa zostawiła Ameryka 
nom wolna rekę. Wolna ręka uchwaliła 
„tymczasową”* (przeszło pół miliarda 
dolarów) „pomoc“ dla Niemców, Włoch 
i Francji w pierwszej fazie. W drugiej 
fazie pertraktacji, pomoc te obniżyła © 
dalsze dwieście milionów, Wreszcie na 
stąpiła trzecią faza. Ze strony miarodaj- 
nych kół amerykańskich oświadczono 
dosłownie i wyraźnie: Ameryka nie jest 
dobrym wujaszkiem, tylko dobrym ban- 
kierem, oraz: „nawet po uchwaleniu tej 
sumy, pomoc może być wstrzymana 
w razie dojścia do władzy partii robot- 


|| niczej* (sekretarz stanu Lovett). 


że rząd nie u% 
wzgłędnił wszystkich postulatów rolbot-B 
niczych i dlatego CGT kontynuować bef 
|| skiej, ostentacyjnie wzgardziły stoSun- 
J kami handlowymi z ZSRR, który jako 


Rząd Schumana zawiniłj 


Glos francuski o zerwaniu rokowań handlowych z ZSRR 


Znany publicysta francuski Pierre Co- daułt, podkreśla autor artykułu, zamiast | 


W czasie tych wsSzyśtkich ponttnych 
propozycii państwa najbardziej zachwy 
cone perspektywą pomocy anterykań- 


Pierwszy odniósł się z wielką rezerwą 
do wiełkodusznych planów trumanowsko 
marshallówych.' Państwa owe już widzia 


j ły wspaniałą wizię strumienia złota i 


dolarów. 


Minęły miesiące, Europa nie ujrzała 
po dziś dzień, jak to Się mówi, „złama- 
nggo dolara". ZSRR milczał, ZSRR jak 
zwykle czekał spokojnie. 

Dzisiaj? W Icoskwie bawi od kilku 
dni min, Wilson. Celem jego pobytu 
jest nawiązanie stosunków gospodar- 
czych i wymiany towarowej miedzy 
ZSRR i Anglią, Przed kiiku dniami opu- 
ściła Moskwę fińska delegació handlo- 
wa. W tej chwili obok delegacji brytvj- 
skiej przebywają w Moskwie trzy dele» 
gacje handlowe północnych krajów elt 
ropejskich, 

Kropka. Proszę wnioski wyciątnać. 
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Dzika nagonka w USA 


Organizacje i ugrupowania demokratyczne na czarnej liście „wrogów 


Ameryki”. — 


Rząd USA opublikował į rozesłał róż-| z nimi” grupy: „Stowarzyszenie nauko- 


nym organom rządowym listę 
78 „WYWROTOWYCH” ÓRGANI- 
ZACJI, 
Listę tę ułożono zgodnie z rozkazem 
Trumana o badaniu „lojalności”, Na mo 
cy tego rozkazu minister sprawiedliWo- 
ści powinien był określić organizacje, 
do których należenie mogło posłużyć za 
podstawę do zwolnienia - urzędników 
rządowych z powodu „nielojalności”, 
Na liście „wywrotówych” organizacji 
figurują ugrupowania robotnicze, a tak- 
że kroczące rzekomo za nimi „związane 


wo - badawcze w dziedzinie pracy”, 
„Kongres młodzieży murzyńskiej Sta- 
nów Południowych”, „Zjednoczona ko- 
misja dla obchodu 1 Maja“ (składajaca 
się z wielu członków związków zawodo- 
wych, którzy zwykle organizoWali ma- 
nifestacje pierwszomajowe w New Yor- 
ku), niewielka organizacja „Komitet sta 
nu górnej zachodniej części miasta New 
Yorku”. Do listy Włączono również 
„Narodową Radę Przyjaźni Radziecko- 
Amerykańskiej”, „Amerykańską mło- 
dzieżową organizację walki o demokra- 


Przed wyborami prezydenta USA 


Eisenhower kandydatem ? 


Generał nie wycofał się dotąd z życia politycznego 


W Nowym Jorku ogłoszono oficjalnie, 
że generał Eisenhower obeimie stanowi- 
Sko ręktora uniwersytetu Columbia w 
czerwcu 1948 r. 

Prasa amerykańska podkreśla, że jest 
to decyzja raczej niespodziewana, ponie- 
waż w związku z mianowaniem generała 
Omara Bradleya na stanowisko szefa 
sztabu armii amerykańskiej przypuszcza» 
no, że Eisenhower zgłosi oficjalnie swą 
kandydaturę na prezydenta Stanów Aje- 


cieszy się poparciem szeregu klubów po- 
Gtycznych i organizacji spolecznych 
SĄ. 


-„New York Times“ dodaje, że na o- 


statnim zebraniu przywódców republikań 


skich w stanie Pensvłwania generał wy- 
głosił przemówienie, które brzmiało jak 
przemówienie kandydata na prezydenta”. 
Eisenhower powiedział m. in, w tym 


|przemówiemiu, że „Kraj potrzebuja no- 


wych przywódców dia zi>duoczonia na- 
rodu w walce przeciwko wzrastającym 


tyjskiej strefy okupacji Niemiec agitacji dnoczonych, Dziennik „New York Times“ | kosztom utrzymanią i dla poparcia pozy- 


antyjugostłowiańskied. 


podkreśla, że kandydatura Eisenhowera 


cii Stanów Zjednoczonych zagranicą." " 


Gzy można cofnąć wstecz koła historii ?... 


cję”, „Międzynarodowy organ robot- 
ników”, „Zjednoczony komitet udzie- 
lanta pomocy antyfaszystom-etmigran- 
tom” į „Kongres walki o prawa obywa- 
telskie”. 

NA LIŚCIE FIGURUJE RÓWNIEŻ 

-11 SZKÓŁ, 

w tej liczbie jefiersonowska szkoła na- 
uk społecznych w New Yorku į analogi- 
czne szkoły w Chicago, Bostonie į Fila- 
delfii. W związku z tym Clark w swym 
liście pisze, że choć „nie uważa” on każ 
dej organizacji naukowej, mającej na 
celu szerzenie Wjedzy, za organizację 
wywrotową, to szkoły te „„prawdopodob 
nie są dodatkami partii komunistycz= 
nej”. 

Do listy organizacji „dywersyjnych” 
włączono wiele organizacji narodowych, 
jak: „Ormiańska postępoWa liga Ame- 
ryki”, „Robotnicza rada Polaków ame- 
rykańskich”, Liga mmacedońsko - amery 


,kańska”, „Węgiersko - amerykańska ra 
da 


walki o demokrację”, „Rada dia 
spraw afrykańskich”. 

Choć takich postępowych organizacji, 
jak „Amerykańską partia robotnicza” i 
„Postępowi obywatele Ameryki* nie 


włączono do listy Ciarka, ten ostatni W 
załączonym piśmie uprzedza, że później 
przedstawi 

DODATKOWĄ LISTĘ 
zabronionych organizacji, 
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-dytuacja aprowizacyjnaPolski 


nie jest tak zła jakhy sobie życzyli nasi zachodni „wrzyjaciele”* 


W pierwszym roku planu 3-letniego, | DOSKONALSZEGO DOMU — OJCZY- 
mimo ciężkich Warunków, rozwój gos-,ZNY. 


+ 


To co decyduje o naszym życiu, o na- [ 
szym dobrobycie — a więc sytuacja 
żywnościowa w Polsce, pozwała 
trzeć spokojnie į optymistycznie na 
okres dzielący nas od nowych zbiorów. 

Przedsiawia się ona w chwili obecne] 
następująco: zbłór zbóż chlebowych wy 
niósł w tym roku 5 miilonów ton, Deli- 
cyt zbożowy wynoszący 500 tysięcy 
ton, pokryty został importem z zagra- 
nicy, w najwiekszej części importem 
zbożą z ZSRR (300 tys, ton). 

Ludność miejska spożywa 150 tys. 
ion mąki miesięcznie. Posiadane zapasy 
mąki, już obecnie pokrywają cztero- 
miesięczne zapotrzebowanie. Jeżeli od 
czasu do czasu powstaja chwilowe bra- 
ki mąki na rynku, to tylka z powodu 
niedość sprawnej * działalności aparatu 
rozdzielczego, który czestokroć ma zbyt 
biurokratyczne | powolne metody dzia- 
łania, i 

"Na ziemniaki urodzaj w tym roku był 
bardzo dobry, tak dobry, że pozwoli on 
na całkowite zaspokojenie zapotrzebo- 
wania konsumenta, przemysłu, a nawet 
i na eksport. Jeśli zima będzie tak lek- 
ką jak dotychczas, należy się spodzia- 
wać, że na wiosnę ceny ziemniaków 
ulegną zniżce. 

Zaopatrzenie spo.eczeństwa w mięso 
jest wystarczające i mieści się w ra- 
mach samawystarczalności gospodar- 
czej. : 

Najtrudniej przedstawia się sytuacja 


2 
a 


"na rynku żywneściowym, o ile chodzi o 


tłuszcze. "Na tym odcinku mamy po- 
ważny delicyt sięgający 40 tysięcy ton. 
Niewielkie istnieją możliwości, aby uzu 
pełnić braki importem z zagranicy. 
szczególnie chodzi œ masło, Ale obec: 
nie, w okresie przedświątecznym, ma- 
gazyny Społem, rzucą na rynek posia- 
dany przez siebie zapas masła — 300 
tys. kg. Natomiast zapasy jaj wynoszą 
80 milionów sztuk t.j. trzy razy więcej 
niż w roku ubiegłym. 

Posiadanie dostatecznej ilości zapa- 
sów podstawowych artykułów żywno- 
ściowych umożliwią regulację cen i ich 
stabilizację, umożliwła zaopatrzenie 
świata pracy w żywność po cenach nie 
paskarskicir. 

Po przeprowadzonych na Kongresie 
Spółdzielczym zmianach na terenie spół 
dzielczości wiejskiej, po wciągnięciu na 
szej Wsi, naszego rolnictwa do ogólne- 
go współzawodnictwa pracy — zniknie, 
rozpiętość między produkcją przemysło 
wą, a rolniczą kraju, stopa życiowa kla- 
sy pracującej poprawi się wydatniej i 
szybciej. 


Codzienna nowelka „Expressu 
p A AE A 


podarczy kraju odbywa się według wy- 
tyczonej linii, według wyraźnie wykre- 
ślonego celu. 

Ale jak to głęboko i słusznie powie- 
dział na Ogólnokrajowym Zjeździe 
Włókniarzy w Łodzi wiceminister Prze- 
mysłu i Handlu Szyr: „z inicjatywy kla- 
sy robotniczej, połączonej z wysiłkami 
Rządu, wyłaniają sie zręby CORAZ TO 


| przez 


Wiemy, że nie można osiagnąć wszy- 
stkiego naraz, musimy dażyć do celu 
przeprowądzenie obok rewolucji 
gospodarczej, rewolucji psychiki polskie 
go człowieka pracy, 

KLASA ROBOTNICZA POLSKI, ZA- 
CZEŁĄ BUDOWĘ TYCH WIELKICH 
DOMÓW SZKŁANYCH, O KTÓRYCH 
ŚNIŁ I PISAŁ STEFAN ŻEROMSKI. 


Chorążowie postepu 


Podstawy ideowe Związku Walki Młodych 


W ostatnim dniu Ogólnokrajowego Zia 
zdu Związku Walki Młodych, przedłożo* 
ne zostało delegatom- gprzez Komisie 
Wnioskową „Prawo Zwiazku Walki Mło 
dych", w następującym brzmieniu: 

1) ZWM-owieę kocha Polskę, służy 
jej i gotów jest poświęcić wszystko w 0- 
bronie jei Niepodległości. 

2) ZWM-owiec jest chorążym postępu: 
wałczy i Pracuję dła utrwalenia demo- 
kracji Indowej, dąży do ustroju pełnej 
sprawiedliwości społecznej, 

3) ZWMrowiec jest wierny najlepszym 
tradycjom walk e niepodległość į wyz- 
wołenie spoleczne, 

4) ZWM-owiec jest świadom, że Pol- 
ska Partia Robotnicza jest matką jego 
Związku, a jej pracą i wałka jest dlań 
drogowskazem. 

5) ZWM-owiec przoduje w nauce, zdo- 
bywa kwaliiikacie zawodowe, podnosi 
Swój poziom kulturalny. 


6) ZWM-owiec przoduje w Pracy i 
przykłądem zachęca innych do współza- 
wodnictwa. 


7) ZWM-owiec podnosi swą spraw- 


|ność fizyczną | sposobi się do obrony 


kraju. 

8) ZWM-owiec przoduje w  dażeniu 
do bratęrskiej współpracy i jedności ca 
łego młodego pokolenia w Służbie dla 
Palski. 

. 9) ZWM-owiec łączy Się z młodzieżą 
całego świata w walce o postęp I o u- 
trwalenie pokoju. 

10) ZWM-owiec kształci w sobie nową 
morałność, dba 6 majątek narodowy i 
Społeczny, jak o Swoje własne dobro, 
jest uczciwy, uczynny i zdyScyplinowa= 
ny, walczy z nałogami, wyseko ceni ga- 
dność. członka Związku Wałki Młodych. 

Prawo Związku Walki Młodych zo- 
stało przez iczestników zjazdu entuzja- 


stycznie i jednomyślnie przyjęte, 


Za wizyty 


lekarskie 


trzeba płacić od 400 do 800 złotych 


Niejednokrotnie rozlegają się złosy-6 dostosowanę do dzisiejszych warunków. 


konieczności ustalenia celinika opłat. de- 
karskich, Sprawia ta jest dotąd zupebiie 
nieuregulowana i zasadniczo niema Okre- 
ślonej granicy opłat za wizyty lekarskie. 
Jedyny cennik, który obowiązuje w tej 
mierze, nie może być brany w rachubę. 
gdyż wydamy został w... 1932 roku. 
Ustałał on następujące stawki: za wizy 
tę u chorego w dni powszednie 5 złotych, 
w niedziele lub święto — 8 złotych, zá wi 
zytę w porze nocnej — 10 zł. Poza tym 
cennik przyznawał lekarzom prawo do 
doliczania przy wyjeździe do chorego za 
każde pół godziny jazdy w dzięń 3 zł, 
w nocy 6 zł. i 
Cennik ten objęty był rozporządzeniem 
o wykonywaniu praktyki, które nakłada 
na lekarzy cały szereg obowiązków. Roz 
porządzenie to obowiązuje w dalszym 


ciagu, nałowiast ceny nie zostaly dotad 
| 


Reklama 


U drzwi frontowych rozległ się głos 
Gzwonka, Ludwik Bielski otworzył, 

— Jesteśmy dętektywami i chcielibyś- 
My w bardzo ważnej sprawie pomówić 
z panem Ludwikiem Bielskim, 

— Ja nim jestem! Proszę wejść, 

— Panie Bielski, Pan był wczoraj w 
kawiarni „Matador”, czy pan tam cze- 
goś nie zapomniał? 

Bielski zamyślił się, 

== W kawiarni „,Matador” bylem 
wprawdzie wczoraj po południu, ale 
niczego tam nie zapomniałem, 

— Tak?.. Więc tej oto paczki wogóle 
pari nie zna? 

— Nie, moi panowie, paczki tej nigdy 
nie widziałeni. 

— Proszę pana, niech się pan dobrze 
zastanowi, co pan mówi! W paczce tej, 
którą po pańskim odejściu znaleziono 
na pańskim krześle, mieści się 5000 ban 
knotów po 50 złotych. 

Pięć tysięcy po 50 złotych! Ludwik 
Bielski nie bylby sobą, gdyby — po tei 
nowinie — nie przyznał sie natychmiast 
fo pokaźnej paczką 


— Niestety — mówił jeden z detekty: 
wów — w paczce tej znajdują się ban- 
knoty, które ubiegłego tygodnia zrabo- 
wane zostały przez nieznanych spraw- 
ców bogatemu dzierżawcy młyna, 

Bielski zbladł. 

— Nie, pakiet ten mie należy dy mnie! 
— krzyknął, 

— Dzierzżawca młyna nie żąda ściga- 
nia sprawców, Żąda tylko, na wypadek 
znalezienia pieniędzy, polowy zrabowa- 
nej kwoty, drugą połowę przeznacza 
znalazcy, 

Na obliczu Bielskiego wystąpiły zna- 
wu kolory. 

— Moi panowie! Przyznaję: paczka 
należy do mnie... > 

Detektyw. wręczył uroczyście Bielskie 
mu paczkę, Bielski natychmiast ja 
otworzył, 

— Co to? Moi panowie! — krzyczał 
— przecież tu nie ma żadnych pienię 
dzy, tylko skrawki papieru... 

Jeden z detektywów zwrócił się gwał 
townie do swego towarzysza: 

— Grabowski! Przecież paczka była 
u ciebie na przechowaniu. Ty skradieś 
pieniądze: 


Uczynił to pierwszy wojewoda poznań- 
ski, który po zasieznieciu opinii Izby Le- 
karskiej w Poznaniu, ustalił mnożnik 80- 
krotny dla cennika, obowiązującego do 
woiny. 

W ten sposób normalna wizyta do cho- 
rego me powinna kosztować więcej niż 
400 złotych, w niedzielę — 640 złotych, 
w porze nocnej — maksimum 800 zł, 

Jesteśmy przekonani, że taki cennik za- 
akceptowałaby również Fzba Lekarska w 
Łodzi, gdyż stawki te nie godzą absolut- 
nie w interesy lekarzy, tymbardziej, że 
ceimnik pozisźski przewiduje podwyższo- 
ne stawki za Pomoc lekarską proiesorów 
uniwersytetu, docentów į wybitnych spe- 
cialistów. 

Zaś ustalenie cennika jest bardzo poża- 
dane. Zawsze lepiej wiedzieć z góry, na 
jakie wydatki można hré rarożanym. 


— To oszczerstwo! To ty je ukradłeś. 
Odpokutujesz za to. 

Po tych słowach wydobył z kieszeni 
rewolwer. W tej chwlij jednak, ten dru- 


gi podbił mu rękę, strzał padł. i kula 


utkwiła w przęciwległej ścianie. 

— No, tym razem miałeś szczęście! 
— krzyknął detektyw trzymając w ręce 
dymiący rewolwer., — Najpierw za- 
strzelę Bielskiego potem ciebie! Nie 
chce mieć świadków mego czynu, 

Bielski zaczął biagać a! darowanie 
mu życia, 

— Zlituj się pan, dlaczego chce mnie 
pan zabić? 

Nagle z trzaskiem otworzono drzwi 
i do pokoju wpadła jak bomba, niezwy- 
kle piękna, młoda kobieta, która rzuciła 
się Bielskiemu na szyję, 

Z całych sił krzyczała: 

— Nie ważcie się go tknąć! — Nie 
pozwolę uczynić mu żadnej krzywdy. 
Zabijcie mnie — tylko jego zostawcie 
w spokoju! 

Bielski stanął jak wryty. 

— Proszę mi wyłiaczyć szanowna 
pani — rzekł drżąc cały jak w febrze — 
bardzo to pięknie, że mnie panj tak 
broni, ale kto pani właściwie jest? 

— Ja jestem Sabina, twoja narzeczo- 
na, kochany Andrzeju! 

— Nie mam żadnej narzeczonej i nie 
nazywam się Andrzej, lecz Ludwik.. 
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ZAPŁAKANA ŁUCJA K.: Nie powinnaś Lu 
siu myśleć, jak mówi przysłowie które znasz 
zapewne „o chwytaniu 10-ciu srok za ogon', 
gdyż nic z tego nie wyjdzie. Przede wszyst- 
kim staraj się dobrze uczyć i skończyć szko- 
łę, a gdy zdobędziesz już jakieś kwalifika- 
cje, pomyślimy o pracy dla Ciebie. Masz w 
domu warunki nienajlepsze, ale w każdym 
razie takie, które umożliwiają ci naukę, bez 
jednoczesnej pracy zarobkowej. - Potrzeba 
wszędzie rąk do pracy. ale rąk które umieją 
coś robić, a ty jeszcze nic nie umiesz. To, że 
Matka nie może kupować ci często sukie- 
nek itp, to jeszcze nie powód aby czuć się 
tak nieszczęśliwą. Jesteś uczennicą, która põ- 
winna być ubrana skromnie. Musisz natomiast 
dbać, aby te rzeczy jakie nosisz były czyste 
i nie podarte. Jeśli tak tudo ci poradzić so- 
bie z fizyką, poproś nauczycielkę, lub starszą 
koleżankę, aby ci w godzinach popołudnio- 
wych troche pomogły, Napewno- zrobią to 
bezinteresownie. Może też ty pomożesz któ- 
rejś z koleżanek jeśli ma trudności z jakiegoś 
innego przedmiotu, a ona pomoże ci z fizy- 
ki. Jeśli masz tyle energii, aby chcieć prazo- 
wać i zarabiać „na nowe sukienki”, jeśli już 
myślisz o „zakochaniu”, to tym bardziej po- 
winnaś umieć porądzić sobie z trudnościami 
jakie nasuwają się przy odrabianiu lekcyj. 
A tymi chłopeami, radzimy ci szczerze — 
przestań sobie zawracać główkę i nie wma- 
wiaj sobie rozmaitych głupstw, które świad- 
czą tylko o tvm, że jęsteś bardzo dziecinna 
i że powinnaś we wszystkim radzić się i słu- 
chać Matti, 


* * * 


MARYNARZ: Nie możemy Panu nic innego 
poradzić, poza tym aby Pan wstąpił do gim- 
nazjum dla dorosłych i łam zdał małą ma- 
turę. 

x * «* 

DWAJ PRZYJACIELE: Czytając nasze spra- 
wozdania z działalności ZWM, działalności 
omawianej na I Krajowym Zjeżdzie Związku 
Walki Młodych, zaprągnękście zostać człon- 
kami tej organizacji młodzieżowej. Podajemy 
adres Zarządu Miejskiego ZWM, Łódź, ul. 
Roosevelta 17, tel. 158-563. 
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Mali MANN 
Nawet, 


nie przesrkatłza w u- 
trzymaniu pitnej ce- 
ry. Tylko tym bardziej 
trżeba dbać o mię. 
Przede wszystkim pa 
każdym myciu wetrzeć 
niso mstowago kremu 
„Anida. Natychmiast 
stwierdzi ię  dobro- 
czynne działanie tego! 
znakomitego środka, 


į 


praca 


Więc elẹ mnie wypierasz, — krzycza- 
ła młoda pani, — Dobrze... Słuchaj 
więc, Grabewski! Nie mam nie przeciw- 
ko temu, abyś: go zastrzelił. 

Zrozpaczony Bielski złapał się za gio- 
wę. 

— Czyście państwo oszaleli. Wpada: 
cie do mojego mieszkania, chcecie za- 
strzelić mnie í siebie, a ta młoda pani, 
która przed chwilą nazwałą siebie. mo- 
ją narzeczoną, a Minis Andrzejem, twier 
dzi, że staję na drodze jej szczęścia. 
Kim wy właściwie jesteście ł czego 
chcecie ode mnie?. 

— Mój panie! Pytanie pańskie jest 
istotnie zupełnie stuszne — odpowie- 
dziął grzecznie jeden z deteklywów, — 
Niewątpliwie wzbudziliśmy pańskie za- 
interesowanie. Jeśli chca pan wiedzieć. 
co się stało z owymi banknotami, Sonia 
1 Andrzejem i co się stało z Grabow- 
skim — to kup pan u nas niezwykle zaj- 
mującą i trzymającą w napięciu książ- 
kę p. t. „Przygoda i pieniądz”, książkę, 
będącą jednym z najbardziej zajmują- 
cych romansów, Zaczyna się ona sceną, 
którą wlaśnie przed chwilą mieliśmy 
zaszczyt przed paso" odegrać... 
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PRZYGODY WICKA i WACKA 


GAPSKI: — Hej tam, wy nowi! Za- 
kładamy się, kto pierwszy skończy swo- 
ja pracętl.., 

WACEK: — Z przyjemnością! 


Zeznawał fałszywie 


Za pien'ądze chciał wykielić 
wolksdeutscha 

Konstanty Cuchra miał zeznawać w 
charakterze świadka w sprawie Ignace- 
go Kalisza, zabiegającego o rehabilita- 
cję w związku z podpisaniem volkslisty. 

Mimo, iż Cuchra został zaprzysiężo- 
ny, składał zeznania, niezgodne z praw- 
dą. Wyszło na jaw, iż tytułem „kosz- 
tów* Cuchra otrzymał od oskarżonego 
700 złotych, a ponadto dostał od niego 
za darmo buty. Za te świadczenia miał 
Cuchra być „dobrym” świadkiem w 
sprawie Kalisza, 

Sąd pod przewodnictwem sędziego 
Walewskiego skazał Cuchrę za składa- 


nie fałszywych zeznań na 3 miesiące 
aresztu, 


Oskarżał prokiirator Lewenberg. (p) 


Rx ci 
2 Li 

Młodzież daje przykład 
Szkolny Komitet na Qdhudowę Warszawy 

Szkolny Komitet Zbiórki na odbude= 
wę Warszawy przy II Państw. Koed. 
Gimnazjum i Liceum  Ogólnokszt, dla 
Dorosłych w Łodzi przekazał kwotę 
22.500 zł, (dwadzieścia twa tysiące 
pięćset zł.) na odbudowę Warszawy, 


n A 


Nieuczciwi robotnicy 

kradli towary z własnych fabryk 

W dniu wczorajszym w P.Z.P.B, Dow 
borczyków 32, ujęto na gorącym uczyn 
ku kradzieży 20 metrów gotowego ma- 
teriału — robotnika tychże zakładów, 
Zalewskiego Leona, zam, Królewska 16. 
` Również w P.Z.P.B. Dowborczyków 
32, złapano na kradzieży przędzy į płót- 
na surowego czterech robotników: Mi- 
chalskiego Zygmunta, (Zgierska 24), 
Węgrzynowską Janinę (Rętowicza 21), 
Gadzinowską Halinę (Piotrkowska 7) i 
Michniewicz Antoninę (Słowiańska 13). 

Obwinionych zatrzymano i poniosą 
oni zasłużoną karę. 


| A A 


Ukarani przez Sąd 


za niezarejestrowane się w Wydziale 


Odbudowy 

Osoby o technicznych kwalifikacjach 
fachowych z dziedziny budownictwa, za 
mieszkałe na terenie naszego miasta, 
podlegają obowiązkowi zarejestrowania 
się w Wydziale Odbudowy Zarządu Miej 
skiego przy ul. Piotrkowskiej 64, a w 
razie niedokonania tej formalności ule- 
gają w drodze administracyjnej karze 
areszłu do 3-ch miesięcy i grzywny do 
30.000 zł. albo jednej z tych kar, 

Ostatnio przez Sąd Starościński przy 
Starostwie _ Grodzkim _ Śródmiejsko- 
Łódzkim ukarane zostały następujące 
osoby za niedopełnienie obowiązku reje- 
stracji: Ciesielski Marian — ul, Piotr- 
kowska 240 — 3,000 zł. oraz Sabela 
Bronisław — ul, Kilińskiego 84 — 3,000 
złotych, 


GAPSKI: — Praca nie zając, nie 
ucieknie, a papierosa trzeba. zapalić.. 
I tak ich przegonię! Kilka chwil į już!.. 
JAŚ; — Panie! O, żółw!... 


AD 

GAPSKI: — Fajna bestia! Dom na 
sobie nosi. Parę chwil mogę przecież 
popatrzeć... 


GAPSKI: — Co wy już gotowi? Jak- 
żeście to wykonali? 

WICEK: — Normalnie! Ale pracowa=* 
liśmy solidnie cały czas! 


a © e © 
Taniej, niż darmo 
mieszkają lokatorzy niektórych domów łódzkich. 
Budynki, które przynoszą największe deficyty 


- Wiele się pisze ostatnio na temat komor 
nego. Że jest zbyt niskie w stosunku do 
obecnych cen, żę wskutek tego domy 
przynoszą deficyt i w rezultacie niszcze- 
ią. gdyż nie ma skąd brać pieniędzy na 
ich remont i konserwację itd 

Jak bardzo pilne į konieczne jest roz- 
wiązanie tego problemu, może świadczyć 
fakt, że Prezydent Miasta, Miejska Rada 
Narodowa oraz posłowie łódzcy wysSto- 
sowali w tej sprawię rozpaczliwy memo- 
riał do czynników rządowych, domagając 
się daleko idącej pomocy i wydania de- 
kretu o podwyżce komornego, w prze- 
ciwnym bowiem razie wszystkie domy 
w Łodzi nieuchronnie czeka jednakowy 
los, A 

A może sytuacja nie wygląda tak po- 
ważnie, jak ją odmałowali ojcowie mia- 
sta w swym memoriale? Może komorne 
nie iest tak bardzo niskie, a deficyty tak 
znaczne? 

Udało się nam na ten temat zebrać na- 
der interesujący materiał, tym ciekaw- 
szy, że absolutnie prawdziwy, bo wyli- 
czenia podajemy co do grosza za Zarzą- 
dem Niernchomości. 

Chodzi o wpływy i wydatki z kilku 
domów łódzkich. 

DOM PRZY UL, FRANCISZKAŃSKIEJ 
26. Budynek 2-piętrowy, wybudowany w 
r. 1908 zamieszkały jest przez 9 rodzin 
robotniczych. Posiada 19 izb mieszkal- 
nych į 1 sklep. W okresie od 1 września 
1945 roku do 1 września 1947 r, dał on 
16.823 zł. czynszu komornianego, łącznie 
ze sklepem, W tym samym okresie wy* 
datki Zarządu Nieruchomości na utrzy- 
manie tej posesji były następujące: wy- 
wóz śmieci — zł. 12.488,50, wywóz feka- 
lii — 2.880 zł., remont stropu — zł. 11.170, 
remont dachu — zł. 67.432, drobne re- 


monty — zł. 400, wynagrodzenie dozorcy 
— zł. 4,747, podatek od nieruchomości — 
— 2837,30 zł. ubezpieczenie od ognia — 
zł. 1,109, truika na szczury — zł. 100, Da 
nina Narodowa — zł. 1.880, inne drobne 
wydatki — 183.990,65 zł, Ogółem wydatki 
w ciągu tego okresu wyniosły 119.034,45 
zł. czyli jeden tylko dom przy ul. Fran- 
ciszkańskiej 26 przyniósł w ciągu dwóch 
lat deficyt w sumie 102.211,45 zł. 

DOM PRZY UL. SREBRZYŃSKIEJ 83 
(osiedle im. Montwiłła-Mireckiego). Bu- 
dynek 3-piętrowy murowany, budowany 
w 1930 roku, Mieszka w nim 48 rodzin 
pracowniczych. Ogółem 144 izby miesz- 
kalne. Dochód miesięczny z tego budynku 
wynosi 2.298 zł. wydatki miesięczne — 
18,328 zł, w tym sam wywóz śmieci ko- 
sztuje 2.126 zł., czyli właściwie samo wy 
więzienie śmieci pochłania całkowity 
przychód miesięczny z tej nieruchomoś 

Pocóż zresztą sięgać do pojedyńczych 
wypadków, jeśli i ogólne cyfry są jesz- 
cze bardziej wymowne, mimo, iż niektó- 
re budynki, a zwłaszcza te, w których 
znajdują się sklepy, dają jakby nie było 
pewien ; 

Zobaczymy więc, co mówią ogólne da- 
ne na temat komornego w Łodzi. 

W 7.209 budynkach mieszkalnych. znaj- 
dujących się w administracji Zarządu Nie 
ruchomości, znajduje się 117.211 mieszkań 
składających się łącznie z 219,447 izb, O- 
gólny czynsz komorniany z tych wszyst- 
kich mieszkań wynosi obecnie 5.062.587 
złotych miesięcznie, a więc na jedną izbę 
popada miesięcznie 24 złote z grosza- 

r 


Jako jaskrawe przykłady niewiarygod- 
nie niskich i po prostu śmiesznych czyn- 
szów komornianych możną podać nastę- 
puiące adresy: 


900 osób porzuciło swe domy 


Wszystkie budynki przejęło miasto 


Zadłużenie Zarządu Nieruchomości 
w Łodzi na dzień 1 września rb. wyno- 
siło ogółem 134 miliony złotych, do cze 
go przyczynił się deficyt, osiągany z do 
mów mieszkalnych, będących pod admi- 
mistracją tej instytucji, 


Nie lepiej przedstawia się sytuacja 
prywatnej własności nieruchomej, Wła- 
ściciele nieruchomości nie przeprowa- 
dzają niezbędnych, często nawet zabez 
pieczających remontów. Równocześnie 
więc z domami opuszczonymi niszczeją 
i walą się domy prywatnych właścicieli, 
które stanowią również część składową 
ogólno-narodowego majątku. 


Deficytowa gospodarka domów wy- 
wołała-w Łodzi wielce charakterystycz= 
ne zjawisko ucieczki właścicieli od swej 
własności, Ponad 900 właścicieli, wpro- 
wadzonych już sądownie w posiadanie 
swej własności nięruchomej, porzuciło 
w okresie ostatnich dwóch lat swe nie- 


ruchomości, zostawiając je na łaskę lo- 
SU, 

Lwia część tych właścicieli nie posia- 
da żadnego majątku, toteż zarówno 
władze miejskie, jak j skarbowe pozba- 
wione zostały możności wyegzekwowa- 
nia swych należności z tytułu zaległych 
podatków, danin publicznych, opłat za 
usługi i śWiadczenia instytucji użytecz- 
ności publicznej į t.d, 

W związku z tym Kolegium Zarządu 
Miejskiego na jednym ze swych ostat- 
nich posiedzeń zmuszone było powziąć 
uchwałę, zobowiązującą Zarząd Miejski 
do występowania przed sądem o ustano 
wienie go kuratorem bezpańskich nie- 
ruchomości, aby nie poWiększać dalej 
głodu mieszkaniowego w Łodzi. 

Na mocy tej uchwały Zarząd Nieru- 
chomości przejął już niema] wszystkie 
porzucone nieruchomości, którymi za- 


rządza już tak jak i innymi budynkami 
mieszkalnymi, (k) z 


Dom przy ul. Sarmackiej 8, mieszkań 
10, czynsz komorniany od 1 izby wyno- 
si 3 złote miesięcznie, 

Dom przy ul. Rentownej (7!) 17, mle- 
Szkań 7, czynsz miesięczny od 1 izby wy 
nosi 3 złote. x 

Dom przy ul. Okręgowej 39, mieszkañ 
14, czynsz miesięczny od 1 izby 4 złote. 

Dom przy ul, Bonifraterskiej 23, miesz« 
kań 3, komorne od 1 izby 4 złote. 

Czy można więc dziwić się, że na sku- 
tek utrzymywania czynszów  komornia- 
nych na poziomie sierpnia 1939 roku, przy. 
równoczesnym wzroście ogólnych wydat- 
ków, związanych z utrzymaniem nieri- 
chomości w stosunku 1:100, domy uległy 
poważnej dewastacii? 

Że w okresie minionych 2-ch "at zawa- 
liło się w Łodzi ponad 150 domów. że w 
tej chwili grozi zawaleniem 400 budyn- 
ków mieszkalnych, z czego ponad 150 nte 
da się już uratować? -E 

Czyż można wobec tego dziwić Się żą- 
daniu władz miejskich, domagających się 
wydania dekretu o podwyżce komornego? 

Przecież nie chodzi tu o zwiększenie 
dochodów dla miasta, bo o tym w ogóle 
nie może być mowy. Chodzi po prostu o 
usztowanje naszych domów! (o) 


Sierotom no poległych 
Spółdzielnia „Zbieracz” ofiarowała 
10 tysięcy złotych 

Zarząd Grodzki Związku Uczestni- 
ków Walki Zbrojnej o Niepodległość i 
Demokrację w Łodzi składa serdeczne 
podziękowanie Spółdzłelni Pracy „Zbie- 
racz”, za ofiarę 10.000 zł — złożoną 
na sieroty po poległych Uczestnikach 
Walki Zbrojnej, celem uświetnienia į zas 
silenia funduszu gwiazdkowego. 


Emeryci uwaga 
od futra 
u Emery- 


Wydawanie kart węglewch 
3, przys 


Zarząd Okręgowy Zwî 
tów w Łodzi, Piotrkowska 
stępuje z dniem 12 bm. do wydawania 
kart węglowych tym członkom, którzy 
węgla jeszcze nie otrzymali, a zareje- 
strowali się w Związku do 6 listopada 
r.b, włącznie, 

Zainteresowani wimi się zgłosić w 
następującej kolejności: 

I2.XII nazwiska na litery L, Ł. N, 
O, T; 13.XII na litery P, R; 15.XII na li- 
terę S; 16.XI] na litery U, W, Z, A; 
17.XII na litery B, C, D; 18.XII na litery 
E,F,G.IJ; 19,XII na literę K; 20.XH na 
litery H, M. . 

Biuro czyme od godz. 9 do 13 Bez 
przerwy, 

Należy mieć przy sobie wszystkie 
kwity opłaconych składek oraz pienią- 
dze «a węgiel, ogg 
W okresie wydawania kart węglowych 

peecis nowych członków wstrzymą 
na. 
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EXPRESS ILUSTR 


_ PKO - nasza skarbonka 


Poważny udział tej instytucji w dziele odbudowy i zagosnodaro- 
wania kraju. — Roczny obrót przekracza 1 bilion złotych! 


Bezpośrednio po uwolnieniu Stolicy od] PKO posiada 12 Oddziałów w mias:ach buduje się nowy gmach Oddziału w Byd- 


wroga, zebrały się grupy dawnych pra- 
ceowników PKO w Warszawie i Krako- 
wie 3 matychmiast podjęły akcje w kie- 
runku odbudowania tei instytucji, 

Po wielu staraniach i zabiegach zdoła- 
no przygotować nowy aparat tak, że już 
w dniu 1 czerwca 1945 r., Kasy PKO o- 
ROSY swoję podwoje dla publiczno- 

ci 

*27 z odzyskaniem wolności, dawni 
pracownicy tłumnie zaczęli napływać do 
ośrodków organizacyjnych w Warszawie, 
i Krakowie. Przywiązanie do warsztatu 
pracy, okazało się trwałe į nieprzemijają- 
ce. 
_ Pracownicy PKO zdają sobie sprawę, 
że służą dziełu odbudowy Kraju przez 
" współpracę ną odcinku zagadnień obro- 
tu pienieżnego i kapitalizacji pieniężnej, 
O spełnia ważne cele wychowawcze 
w dziedzinie oszczędności narodowej, eko 
nomiiki obrotów pieniężnych przez szero- 
kie stosowanie obrotów  bezgotówko- 
wych — przełewowych. Nadto, prowadzi 
ona ubezpieczenia na życie szerokich mas 
Pracowniczych, uzupełniając nieiako ak- 
cję ubezpieczeń społecznych. Świado- 
mość tych celów była poważnym bodź- 
cem dla zespołu pracowniczego PKO. 

Większość przekazów pieniężnych, wy 
płaty emerytur i rent, wpłaty różnych na 
leżności, jak rachunków za gaz, elektry- 
cziiość, opłaty podatków. zaliczenia na 
wysyłane towary, regulujemy j załatwia- 
my za pośrednictwem PKO. 

Szybki i ciągły rozwój obrotów PKO 
w latach 1945 — 1947 ma swoje uzasad- 
nienie. W drugiej połowie 1945 r., pozy- 
skano 4.800 właścicieli rachunków cze- 
kowych. załatwiono 660 tysięcy zleceń 
przy obrocie 29 miliardów złotych. W 
ciągu 1946 r., ilość właścicieli rachunków 
podwyższyła się do 11.600, ilość załatwio- 
nych zleceń — do 9,530 tysiecy, przy o- 
brocie 421 miliardów złotych. 

U schyłku tego roku PKO posiada już 
22,000 właścicieli rachunków czekowych, 
załatwiła 22 miliony zleceń, a obrót wy- 
niósł 1 bilion złotych. 

Są to wyniki naprawdę imponujące. 

Wznowiońa w końcu 1946 r. działal- 
ność ubezpieczeń na życie, po upływie ro 
ku wykazuje 30.000 ubezpieczonych na 
Snimę przeszło 500 milionów złotych, 

PKO wydała już ponad 15 tysięcy ksią 
Żeczek oSzczędnościowych, na których 
złożono 120 milionów złotych. Społeczeń 
stwo Powoli zapomina o urazach psychi- 
cznych, jakie w odniesieniu do oszczęd- 
ności wywołała wojna, 

Mnsimy odbudowywać 1 myśleć o 
przyszłości, Mtusimy oszczędzać w sze- 
rokim zrozumieniu, czas, sprzęt, narzędzia 
pracy, odzież; wreszcie pieniądze, Musi- 
my pomnażać stan posiadania przez rozi- 
mna i celową oszczędność i to tym szyb- 
ciej. tym usilnięj, im większe byty zni- 
szczenia. 


Patrzył zaskoczony į zdumiony, Była 


pijana. Miał ochotę odrazu wyjść, aie 
Jadwiga ujęła go za rękę. Wszystkie 
oczy były na nich zwrócone, 

Uwaga! Nie wiecie, kto przed wami 
stoi! — zawołała z teatralnym patosem. 
— Oto we własnej osobie dr. Brodzki! 
Mój mąż! 

Przyjęto go głośnymi okrzykami za- 
dowolenia. Nie przeszkadzał im, prze- 
ciwnie! Będzie jeszcze. weselej! 

Ale Jerzy chciał jak najszybciej za- 
łatwić swoje sprawy, 

— Muszę z tobą pomówić — rzekł 
zciszonym głosem do Jadwigi — może 
wyjdziemy stąd! 

+ — Nie. teraz nie bedziemy o niczym 


wojewódzkich Krajn, (przed wojną było 
ich tylko 7). Na uwage zasługnie urvcko 
mienie 2-ch nowych Oddziałów na tere- 
nach zachodnich, a mianowicie we Wroc- 
ławin i Szczecinie, W najbliższej przy- 
szłości ma być utworzony oddział w Ol- 
sztvnie. W ten sposób, PKO przyczynia 
się do ogólnej akcji jak najszybszego za- 
goSpodarowania į powiązania tych ziem 
z resztą Kraju. 

Zbiornicami PKO są, tak jak przed 
wojną, wszystkie placówki pocztowe w 
kraju. Dzięki nim można w przeszły 4.000 
urzędów i agencii pocztowych dokonywać 
wpłat i podejmować wypłaty, Jest to 
wielkie udogodnienie dla społeczeństwa. 

Przy Oddziałach PKO są Okrerowe In 
spektoraty Ubezpieczeniowe, które maią 
w terenie Inspektoraty Rejonowe. W ten 
sposób PKO ma zapewniony kontakt z 
całym krajem i zasięgiem swej działal- 
ności obeimuję każdą, nawet najmuiejszą 
miejscowość. 

Dotychczas PKO zdołała wyremonto- 
wać i uporządkować swe gmachy w Kra 
kowie, Katowicach, Poznaniu i Łodzi, 
wyremontować przydzielone budynki i lo 
kale we Wrocławiu, Szczecinie, Białym- 
stoku, Rzeszowie, Gdyni į Lublinie. Nadto 


goszczy i Lublinie, 

W Warszawie odbudowano dom miesz- 
kalmy przy ul. Filtrowej oraz część gma- 
chu Centrali przy ul. Świetokrzyskiej. 

Potrzeby binr PKO-'w Warszawie wy- 
magają przygotowania specjalnego gma- 
chu, 

Już na wioszs 1948, biura PKO znajdą 

pomieszczenie w stolicy. 
Nie będzie to jeszcze właściwy gmach 
centrali PKO, bo właściwa centrala pomy 
ślana jest z wielkim rozmachem i wznie- 
Siona będzie na placu objętym ulicami: 
Piarszałkowską, Świętokrzyską, Jasną i 
Moniuszki, 

Stanie tam monumentalny gmach. 

PKO nie zaniedbuie sprawy mieszkań 
dla swych pracowników i w tym celu 
adbudowuje drugi dom mieszkalny »brzy 
m, Filtrowej. który już w potowie 1948 r. 
będzie oddany do użytku. W tych spra- 
wach kierownictwo PKO ma o kim po- 
myśleć. gdyż zatrudniając już 1400 pra- 
cowniów ogółem, w samej Warszawie 
PKO posiada ponad 600 eracowników. 

Jednolicie myślący i działający, oraz 
sprężyście kierowany zespół pracowni- 
ków PKO. dokomał osiaznięć cennych i 
ważnych, dla dobra państwa i spoteczeń- 
stwa. (d). 


Miasto sprzeda 2.000 domkow | 


jeżeli wszystkie nieruchomości będą 
przyznane gminie miejskiej 


Zarząd Miejski w Łodzi wysunął pod 
adresem rządu m. in. postulat w spra- 
wie przekazania gminie miejskiej na 
własność nieruchomości poniemieckich. 

Co miasto zamierza zrobić z tymi 
nieruchomościami, gdyby postulat ten 
został uwzględniony? 

Samorząd wcale nie chce na stałe ad- 
ministrować tymi budynkami, Adminis- 
trowłanie matymi obiektami jest nike 
zwykle utrudnione, gdyż gospodarka ni- 
mi jec: z natury rzeczy deficytowa, Dla- 
tego też miasto uważa, że domki 1-o i 
2-u rodzinne, oraz niewielkie parcele, 
przeznaczone na budowę takich dom- 
ków, winny być sprzedane i to w pierw- 
szym rzędzie obecnym użytkownikom. 

Szybką sprzedaż tych objektów dała- 
by podwójną korzyść. Przeda wszystkim 
rozwinęłaby akcję remontów tych dom- 
ków przez nowonabywców, a powtóre 
dałaby Środki finansowe samorządowi 
na remonty pozostałych budynków 
mieszkalnych, a przede wszystkim do- 
mów, zamieszkałych przez ludność ro- 
botniczą, 


Na 8.055 nieruchomości a E aa w należytym stanie. 


nych dò sprzedaży kwaliiikowałoby się 
około 2.000 budynków, których wartość 
sprzedażna, przy zastosowaniu mnożni- 
ka 100 w stosunku do wartości szacun- 
kowej z sierpnia 1939 r. wynosiłaby ogó 
łem około 5 miliardów złotych, 

Suma ta, użyta na remonty pozosta- 
łych budynków, dałaby duże efekty gos 
podarcze, ratując i zabezpieczając ma- 
jatek publiczny wielomiliardowej war- 
tości. 

Z pozostałych po sprzedaży nierucho 
mości, należałoby jeszcze zakwalifikor 
wać do wydzierżawienia za niewielkim 
czynszem obecnym użytkownikom, na 
okres co najmiej 5 lat, około 1.500 nie- 
wielkich 3 i 4-mieszkaniówych IE 
Odciążyłoby to znacznie samorząd z 
uciążliwych zadań gospodarowania ma 
łymi obiektami, z drugiej zaś strony — 
zainteresowałoby użytkowników - loka- 
torów w utrzymywaniu zajmowanych 


(s) 


Nr 33? 
Nieudana kradzież 


Za dwie maszyny „Facit” - 3 lata 

więzienia 

Franciszek Marchewka, dozorca noc: 
ny, zauważył przy ul. Piotrkowskiej 59 
kryjącego się we wnęce mężczyznę 
Gdy się do niego zbliżył, ten począł 
uciekać. Pogoń trwała krótko, a ujętym 
okazał się były współpracownik tej in- 
stytucji Walenty Kraska. 

Okazało się, że Kraska usiłował 
skraść 2 maszyny do liczenia „Facit”, 
którę już ukrył w korytarzu, Marchew- 
ka przeszkodził mu w wyniesieniu ma- 
szyn. 
Na rozprawie Kraska tłumaczył się, 
iż po zwolnieniu go z pracy, znalazł się 
w ciężkich warunkach materłalnych + 
po raz pierwszy w życiu dopuścił się 
kradzieży, gdyż ma na utrzymaniu żo- 
nę i dzieci. 

Sąd skazał Kraskę na 3 lata Więzie- 
nia. 

Rozprawa toczyła się w trybie doraż 
nym. (p) 


Program radiowy na dziś 


12,03 Wiadomości połudn.; 12,08 Przegląd 
prasy; 12,15 Muzyka; 12,20 (Ł) „Polacy z Fran 
cji w Polsce”; 12,30 Muzyxa ludowa; 13,15 (Ł) 
„Życie kulturalne Łodzi”; 13,35 Przerwa; 
15,00 (Ł) Muzyka operowa (płyty); 15,25 (Ł) 
Wiadomości lokalne; 1530 (2) Rozmaitości; 
16,00 Dziennik; 1612 „Tu mówi Wybrzeże”; 
16,20 Rezerwa dziennika; 16,35 „Porozmawiaj 
my” — audycja dla dzieci; 17,00 „Muzyka 
dla wszystkich”; 18,00 RUL — „Spólnota pier 
wotna'* — wykład W. Bieleckiego; 18,15 (£) 
Koncert życzeń (cz. I); - 18,45 (Ł) Felieton 
Red, Sokolicz-Wroczyńskiego p.t. „Puławy — 
ierwsze muzeum polskie”; 18,55 (Ł) Chwila 
muzyki; 19,00 „Z zagadnień świata pracy”; 
19,10 Audycja dla wojska; 19,40 „Melodie 
świata”; 20.00 Dziennik; 20,30 Rezerwa dzien 
nika; 20,50 Audycja TUR-u; 21,007, „W parku” 
— słuchowisko; 21,45 III audycja z cyklu: 
„Muzyka dwufortepianowa*; 22,05 Koncert 
Orkiestry Tanecznej PR; 22,45 (Ł) Koncert 


życzeń (cz. II); 22,58 (Ł) Omówienie progra- 
mu lokalnego na jutro; 23,00 Ostatnie wiado 
mości; 23,20 „Fiodor Schaliapin — artysta i 
człowiek”; 23,55 Wiadomości z ostat, chwili, 


Dnia 9 grudnia 1947 roku zmarł po cięż- 
kich i krótkich cierpieniach opatrzony 
św. Sakramentami 
Ś. t P. 
JAN MURDZA 
Weteran 1905 i 1918 roku, Walk rewo- 
lucyjnych. Restaurator, przeżywszy lat 63 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok na= 
stąpi dnia 11 grudnia o godz. 2-ej po 
południu z domu żałoby przy ul. Kiliń- 
skiego 145 na cmentarz katolicki, Zarzew 
O czym zawiadamiają pogrążeni w głę- 
bokim smutku 
Żona i Siostry 


KRAJOWA PRODUKCJA DDT 
(10*/0 Bwuchloro — Dwufenyle — Trójchłoroetan) 
„DDT-APEX* 


Niszczy najskuteczniej owady i robactwo! 
Do nabycia wszędzie! 


WYTNÓRNIA CHEMICZNA „APEX“ Sp. Z 0. 0. 
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rozmawiać, teraz będziemy pić! 

Patrzył na nią ze zgrozą. Jakże okrop 
nie się zachowywała, jak wulgarnie! 

Otoczyli ich kołem, ktoś wcisnął Je- 
rzemu kieliszek do ręki. Jakiś męż- 
czyzna stał tuż przy nim i patrzył ostro, 
z uwagą, 

— Aaa, panowie się jeszcze nie zna- 
ją, To mój mąż, a to... pan Antoni Kle- 
chowiecki! Zabawne, prawda? — zanio- 
sła się śmiechem, 

Oczy Jerzego spotkały się na chwiłę 
z tymi niechętnymi, przekrwawionymi 
od alkoholu oczami. Więc to był maż 
Anny... Nie wypił podanej wódki, Miał 
dość tego towarzystwal Nim go ktokol- 
wiek mósł zatrzymać. odwrócił się i 
wyszedł, 


Długo jeszcze potem miał w uszach 
wysoki ton śmiechu Jadwigi i gwar we- 
sołego towarzystwa. Czuł na sobie 
napastliwe spojrzenia tamtego... 
Poszedł do hotelu, by przenocować, 
a nazajutrz rano porozmawiać z Jadwi- 
gą w jakichś innych warunkach Nie 
wiedział, że już nigdy więcej rozma- 
wiać z Jadwigą nie będzie,,. . 
Nazajutrz rano, nie mógł jej nigdzie 
znależć. W teatrze jej nie było, a w ho- 
telu, gdzi4 mieszkała, oznajmiono miu, 
że me wróciła na noc. Był jeszcze póź- 
niej dwa razy, ale za każdym razem od- 
powiadano mu, że jeszcze nie wróciła. 
Nie miał czasu czekać, nie długo od- 
chodził pociąg do Łodzi, Wyjechał więc 
niezadowoiony, że wogóle wybrał się w 
tę niepotrzebną podróż, Wrócił późno w 
nocy. Otworzyła mu Anna, W jej przy- 
witaniu było tyle radości i ukrywanej 
tęsknoty, iż musiał panować nad sobą, 
by nie chwycić jej w ramiona. 
Następnego dnia rano Anna przeglą- 
dająe gazetę, ujrzała dużymi literami 
wydrukowany nagłówek, który ją zelek- 


PÒD WROCŁAWIEM). Dwie osoby za- l 


bite, trzecia ciężko ranna, 

Czytała dalej w osłupieniu, nie dowie- 
rzając własnym oczom. 

„Wczoraj, Wrpcław został pori- 
szony tragicznym wypadkiem samo- 
chodowym. Osobowy samochód, w 
którym poza szoferem znajdowało się 
dwoje pasażerów, jadąc z niedozwo- 
loną szybkością. wpadł na drzewo. 
Szofer jest ciężko ranny, Antoni Kie- 
chowiecki, wrosławski fabrykant le- 
moniady i jego przyjaciółka, Jadwiga 
Brodzka, znana artystka teatrów. ob- 
jazdowych, ponieśli śmierć na miej- 
scu, Zachodzi podejrzenie, że tak 
szofer, jak į pasażerowie znajdowali 
się pòd silnym wpływem alkoholu*. 
Anna wpatrywała się jak zahypnoty- 

zowana w wielkie litery druku, 

Wszedł Jerzy, Wskazała mu bez Sło- 
wa gazetę, Przebiegł ją szybko oczami. 
Oszołomiony i przerażony wyjąkał: 

— Ależ... ależ ja tam dopiero wezo- 
raj byłem, rozmawiałem z nimi! 

Patrzył na Annę w osłupieniu. Jesz- 
cze raz przeczytał opis wypadku, Anna 


tryzował: (STRASZNA KATASTROFA | patrzyła nrzed siebie nierucnoma j mil- 
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cząca. “ 
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Podajemy dwa terminy kalendarzyka roze 
trywek o mistrzostwo Okręgu Łódzkiego: 

Termin I-szy sobeta dnia 13 grudnia 47 r. 

KL. A. 

RES Ognisko — KS TUR (TOM) godz. 168, 
sala: Ognisko, Kilińskiego 177 sędzia: Drossler. 
I II ZKS Elektr. — I II KS Oratorium godz. 
17,30 sala Elektrownia, Daszyńskiego 54 sę- 
dzią Kalota. I II RTS Widzew — I II DKS 
godz. 18 salą Widzew, Armii Czerwonej 47 
sędzia Gorzkiewicz. 

KL. B. 

SS Filmowiec — ZKS Pocztowiec godz. 
9830, sala: Filmowiec, Żeromskiego 100, sg% 
dzia: Krawiec. I II KS Boruta — I II KS 
Tramwajarzy godz. 18, sala Boruta, Zgierz, 
Śmiechowskiego 10, sędzia Tomaszewski. KS 
'TUR „Górna* — HKS godz. 17, sala Górna, 
Senatorska 11, sędzia: Kubiak. I II KS Iskra 
— I II RES TUR godz. 19 sala Iskra, Skrzy- 
wana 9, sędzią: Chmielecki. I IT KS Budowlani 
— I II KS Energia godz. 20, sala: Budowlani, 
Nawrot 23, sędzia: Gorzkiewicz, ŻRKS Gwia- 
zda — KS Zryw godz. 19, sala: Gwiazda, Pró- 
chnika 30, sędzia. Osiecki Z. II ŻRKS Gwia- 
zda — III KS Oratorium, godz. 19 sala: Gwia- 
zda, sędzia: Osiecki Z. 

Termin II-gi niedziela dnia 14 grudaia 47 r, 

RL. A. 

KS TUR (TOM) — DKS, godz. 14, sala: 
TUR, Tomaszów Maz. Miła 36, sędzia Dressler. 
I It ZKS Elektrownia — I IL RTS Widzew, 
godz. 17, sala: Elektrownia, Daszyńskiego 54, 
sędzia: Osiecki. RKS Ognisko — KS Oratorium 
godz. 18, sala: Ognisko, Kilińskiego 177, sę- 
dzia: Kalota. 

KL. B. 

KS Filmowiec — KS Gard godz. 16, 
sala: Filmowiec, Żeromskiego 100, sędzia: 
Kubiak. HKS — KS Tramwajarz, godz. 15, 
sala: Tramwajarza, 11 Listopada 30, sędzia: 
Gorzkiewięz. RKS TUR — ZKS Pocztowiec, 
rodz. 17, sala: Północna 36 (Helenów) TUR. 
sędzia: Tomaszewski KS Boruta — KS TUR 
„Górna* godz. 16, sala: Boruta, Zgierz, Śmiie- 
thowskiego 10, sędzia: Chmielecki I H KS 
iskra — I II ŹRKS Gwiazda, godz. 20, sala: 
Iskra, Skrzywana 9, sędzia: Gorzkiewicz. KS 
Budowlani — KS Zryw. godz, 17,30 sala: Bu- 
dowlani, Nawrot 23, sędzia; Krawiec. II KS 
Budowlani — IH KS Oratorium, godz. 17,30 
sala: Budowiani, sędzia Krawiec. 

Gospodarzem zawodów: HKS — Tramwa- 
jarze, jest klub Tramwajarzy. Drużyny wymie 
nione na pierwszym miejscu są gospodarzami 
zawodów. Gospodarze winni przygotować pi- 
łeczki I kartę sędziowską. Przedmecze rezerw 
odbywać się będą o dwie godziny wcześniej. 
Zainteresowane kluby winne pobrać karty 
sędziowskie i wejściówki na zawody, Dalszy 
ciąg kalendarzyka podawany będzie co ty- 
dzień w „Expreśsie Ilustrownym'". Przyponmi- 
na się o stałej prenumeracie wspomnianego 
dziennika. Protokóły z zawodów należy nie- 
zwłocznie przesyłać pod adresem: ul Kiliń- 
„skiego 180 m. 37 B. Dressler. Wydźiał Gier 
i Dyscypliny Ł„O.Z.T;S, 


— 0 = 
LJ «a z La 
Z życia Zrywu (Łódź) 
Dnia 11 grudnia br, o godz. 18-tej w lokalu 
Klubu przy ul. Pogonowskiega Nr 82 odbędzie 


się zębranie sekcji gier sportowych. Obecność 
bowiązkowa. 


Zasada fair play obowiązuje 


Na marginesie pierwszych meczów bokserskich 
o mistrzostwo Polski 


Trzeba stwierdzić, że prasa warszaw 
ska (popołudniowa) nie jest zbyt wy 
bredna w doborze wiadomości RER M 
cych tega co ilustruje ` życie sportowe 
Lodzi, Geluje w tym, zwłaszcza „Wie 
czór” , publikując ‘niewybredne w$zyt 
stko; co podyktuje fantazja, bez wzglę- 
du na to, czy odpowiada to prawdzie, 
czy też ośmiesza autora, Pierwsza alter 
natywa zdarza się bardzo rzadko, nato 
miast druga aż nazbyt często i stąd 
prosty wniosek, że autor, nie pomny 
godności reprczentowanego przez siebie 
stanu dziennikarskiego, uwziął się na 
naszą biedną Łódź, nie zachowując pro 
stej zasady fair play, obowiązującej każ 
dego sportowca. 


Klasycznym przykładem niesimienne- 
go podejścia jest opis ostatniego meczu 
bokserskiego Gedania — ŁKS, Czytając 
te wierutne bzdury (Nr. 337), można 
zdóbyć się co najwyżej na uśmiech po- 
litowania. Oto kilka wyjątków, świad- 
czących dosadnie œ wartościach publi- 
kacji, zaopatrzonych przejrzystym kryp 
tonimem „Sien”: 

Rewelacyjny pogromca reprezentanta 
Polski Sowińskiegę Klein przegrał w Ło- 
dzi z Kamińskim, który uciekł ze „Zrywu“ 
do ŁKS-u przed kilku dniami. B. repe- 
zentant Polski Kamiński udowodnił, że 
jeszcze należy się z nim liczyć. 


Dalej, gdy mowa o najciekawszej wał 
ce tego mieczu, czylamy: 


Warta (Poznań) i YMCA (Łódź) 


jedyne drużyny niepokonane w koszykówce 


Trzeci tydzień trwają rozgrywki ko- 
szykarzy o mistrzostwo ligi. Dotych- 
czas każda drużyna rozegrała już po 
dwa spotkania, to też nie od rzeczy bę: 
dzie zastanowić się nad kolejnością dru 
żyn ligowych. 

Mimo, że, jak już zaznaczyliśmy, każ 
da drużyna rozegrała dwa spotkania. 
mamiy w tabeli jedynie dwa zespoły, któ 
rę z tej próby wyszły zwyciesko, Nawet 
zeszłoroczny mistrz Polski, AZS (War- 
szawa) już: zdołał utracić punkty; dwie 
inne natomiast drużyny, które, zdawało 
się są predystynowane do odegrania 


Ujrzymy Węgrów i Czechów 


poważniejszej roli, o a _ miąnówicie 
YMCA. (Gdańsk) į Znicz (Warszawa) 
pozostają dotychczas bez punktów. Ko- 
lejqość miejsc gy tabeli jest następują- 
ca: 


1) Wartą Poznań 2 4 82:76 
2) YMCA Łódź 2 4 65:61 
3) AZS Warszawa I 2 41:22 
4) KKS Poznań 2 2 90:69 
5) AZS Kraków 2 2 69:58 
6)TUR Łódź 3 2 76;81 
7) Wisła Kraków 2 2 36:58 
8) YMCA Gdańsk i 0 27:30 
9) Znicz Warszawa 3 0 100:149 


Łódź terenem dwóch pierwszorzednych 
imprez pięściarskich 


Jak już podawaliśmy, 
Ski Polska — Węgry, pierwszy po woj- 
mie, adbedzie się dn. 28 grudnia. Tere- 
nem tego spotkania będzie Poznań. 
Węgrzy stoczą jednak w Polsce dwa 
mecze, przy czym drugie zaWody, we- 
dług słów i zapewnień prezesa PZB p. 
Bielewicza, mają się odbyć w Łodzi. 

Termin tego spotkania wyznaczono 
na 30 grudnia. Mecz ten koliduje nieco 
2 planami pięściarzy ŁKS, którzy już 
paden związali się umową z „czeską 

lavią. Cechom należy się rewanż, lecz 
LKS z różnych powodów, nie zawsze 
od niego zależnych, nie mógł ustalić ter 
minu. 


mecz pięściar: || stycznia przysziego roku, na widow- 


nię wypłynęła impreza PZB mecz Pol- 
ska Północna — Węgry. Chociaż, jak 
zaznaczyliśmiy, zawody te odbędą się w 
Łodzi, ŁKS jest zdecydowany utrzymać 
termin spotkania z czeską Slavią, 
Łódź zyska na tym, bo niemal dzień 
po dniu odbędą się dwie nadzwyczaj cie 
kawe i poważne imprezy pięściarskie. 
Inna kwestia, czy w związku z tym, pię 
ściarze ŁKS będą mogli wziąć udział w 
meczy ż Węgrami, nie sądzimy iednak. 
ażeby przy zestawieniu reprezentacji 
Polski Północnej, zaszłą nieodzowną ko 


Gdy wreszcie uzgodniono "tetra niacżność posiłkowania się nimi, 


Sensacyjna walka Chychły z Olejnikiem 
dostarczyła widzom wiele emocji. Łodzia- 
nin wyeliminowany przez Chyciłę z re” 
prezentacji Polski postawił wszystko na 
jedną kartę i starał się pokazać, że nie 
jest gorszym od Chychły. Remis jest suk= 
cesem dla Chychły, który musiał walczyć 
nie tylko z Olejnikiem, ale i z kilku ty- 
siącami łódzkich fanatyków, dopingują= 
cych Olejnika. 

Proszę, w jakich to ciężkich watii- 
kach walezył „biedny? Chychła, Może 
nadejdzie dzień, że fanatycy łódzcy zdo* 
pingują kogo należy, ażeby drukowane 
słowo nie ośmieszało jego autorów, 

Niewadził stracił okazję wykazania jesz- 
czę raz swej wyższości nad Białkawskim. 
Gdańszczanin po ostatniej konłuzji nie 
jest zdolny do walki i zastąnił go rezer- 
wowy Szalkowski. który przegrał w 2 
rundzie przez KO. Łodzianin miał więc 
rzadką okazję do wygrania w sposób, w 
jaki przyzwyczaił się przegrywać, 

W tym jedynym wypadku należą się 
pewne wyjaśnienia. Niewadził miał dość 
okazji i zdołał się już przyzwyczaić do 
zwyciężania swych krajowych  komktt- 
rentów i to przeważnie przez k, o, nato- 
miast nikt nie może poszczycić się tym, 
że rzucił łodzianina na deski ringu. Nie 
wadził przyzwyczaił się również do nad 
stawiania szezęk takim przeciwnikom 
zagranicznym, z którymi nasze wagi 
ciężkie uznane za niby lepsze od nie- 
go, wola "nie ryzykować spotkania. 
Przykład — Koroiew, Dlatego: to takie 
porażki nie przynoszą  Niewadziłowi 
ujmy przynajmniej w opinii tyeh, któ- 
rzy potrafią spojrzeć obiektywnie za 
kulisy tych zagadnień, 


Zimowy obóz 
organizuje YMCA w peknej Bukowinie 

W okresie nadchodzących ferii Bożego 
Naredzenia Polska YMCA w Łodzi organizu- 
je obóz narciarski dla chłopców w wieku od 
lat 15 do 18. 

Obóz prowadzany będzie w Bukowinie 
Tatrzańskiej, jednej z najpiękniejszych wsi 
na Podhalu pasiadającej doskonałe tereny 
narciarskie, zarówno dla początkujących, jak 
i zaawansowanych. = 

Dobre wyżywienie, fachowa opieka lekar- 
Ska i instruktorska gwarantują, że obóz pro- 
wadzony będzie na wysokim poziomie, 

Chłopcy nieposladający nart będą je mogli 
wypożyczyć z Polskiej YMCA. 

Zapisy przyjmuje i informacji udzięła Se- 
kretariat Działu Chłopców Polskiej YMCA 
w Łodzi, ul. Moniuszki 4a, tel, 153-77, co- 
dziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt, w go= 
dzinach 10 — 13 i 15 — 20, Liczba miejsce 
ściśle ograniczona. 
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Cios pięści w głowę pozbawił Fedię|dzy skrzynie, stanął na baczność i za- 


przytomności, lecz 


atakował go nadal.. 


Wtem  Skrzypnęły 


wszedł wraz z oiicerem dyżurnym ko- 
miendant obozu j stanął zdumiony na wi- 
dok rozgrywającej się sceny. 

— Co to ma znaczyć? 


stro, 


Dokad dziś 


TEATR W. P. — Dziś o godzinie 15 „Krako- 
wiacy i Górale”, — Wszystkie bilety sprze= 
dane, Passe-partout nieważne. 

TEATR TUR — Dziś o godz. 19,15 premiera 


niestarzejącej się nigdy 


my I Huzary”. Ten czarujący klejnot naszej 
klasycznej dramaturgii, w którym Fredro da- 
je się poznać jako kapitalny realista, tworząc 
zarazem arcydzieło komedii obyczajowej, pi- 
sane jedrną prozą, .a promieniujące wesołoś- 
cią i dowcipem, wystawione będzie w reży= 
serii Zofii Modrzewskiej, w dekoracjach Jana 
Rybkowskiego. Obsadę tworzą: B. Bronowska, 
H. Puchniewska, H. Taborska, M. Seroczyń- 


ska, 5. Domańska, M. 


burska, F. Żukowski, W. Kaczmarski, J. Pi- 
larski, J. Warmiński, J. Kłosiński i L. Ordon. 
"TEATR KAMERALNY D; Ż, — o godz. 19,15 


„Amfitrion 38". 


TEATR „SYRENA" — o godz. 19,30 „Wgląd 


w Rząd”, 


TEATR „OSA“ — o godz, 19.30 „Pierwsze 


Żądła”, 


SALA TEATR, Domu Kult. — o godz, 19,15 


Suita Cygańska". 


ZAWIĄDOMIENIE 
Uprzejmie 
Sz. Odbiorców, że na składzie posiada- 


zawiadamiamy naszych TKRACZY PRACOWNIA kuśnier- 
PRZĄDKRI ska Jaracza 12 przyj 
my własnego wyrobu: Cukierki choin- UCZNIÓW (NICE) na tkalnię po pienię c ŻA 
wyżej ać TB, kuśnierstwa. __ 29844 

Nowomiejska 4, Nawijaczki 


kowe, pierniki, irysy i krówki. 


„KRAKUS“ Łódź, 
tel: 164-20. 


Ceny hurtowe. 
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Ryłow pchnął swą ofiarę w kąt mię- kowej, napróżno przemawiając do służ- 
bistego wartownika: 

— Posłuchaj, Wołodja! Muszę konie- 
cznie rozmawiać z komendantem! Mam 


zajadły przeciwnik | meldował: 

— Musiałem się bronić! Rzucił się na 
mnie z toporem, bo nakryłem go przy 
rozbijaniu tych oto pak... 


IL 


b adw tym komu należy! Przecież 

ieste przyjacielem... 

| Wartownik się odwrócił: 

Komendant Bobrow rozkazał , zatrzy- | — Milcz, Fedia! Aresztantem jesteś! 

— zapytał 0-|mać Fedie pod strażą aż do wyiaśnienia.|A ja na służbie nie mam żadnych znajo- 
Nieszcześliwy siedział w komórce bara- mych, anj przyjaciół! 


mnie znasz i 


WINA WĘGIERSKIE 
i krajowe, miody, pierniki 
toruńskie, oraz inne 
ARTYKUŁY ŚWIĄTECZNE 


POLECA 


Państwowa Centrala Handlowa 
Hurtownia Spożywczo — Przemysłowa 


w Łodzi, ul. Kilińskiego 88 
Uwaga: sprzedaż od 8-ej do 18-ej hez przerwy. 


P. Z. P. B. Nr 9 w Łodzi 


zatrudnią natychmiast: 


ARAR 


KROSNA tkaciie me- 
'chaniczne zaraz sprze- 
dam Warszawa Chmiel 
na 18 II p. pensjonat 
Ignacy Stach. 33198 


ZESZGIE ZEBZ 


LEWORAMIENNA ma 
szyna do Sprzedania. 
Zgierska 3 — 9. 33187 
SPRZEDAM adapter 
szafkowy. Wiadomość 
Zachodnia 68 — 40 od 
14. 33151 
SPRZEDAM tanio kre 
dens pokojowy i uży- 
waną szafę, Kilińskie- 
go 96a, stolarnia. 33152 


Różne 

NAPRAWIA bez śladu 
"uszkodzoną garderobę 
Tkalnia sztuczna Fran 
kowskiej.  Śródmiej- 
ska 23 — 2. 32941 
BRYCZESY, spodnie 
szyje specjalista Piotr 
kowska 59 Uwaga! po 
przeczna oficyna. 


półdziemy 


komedii Fredry „Da- 


Kozierska, K. Sala- 


NAPRAWA, przerób- 
ki ubrań, szybko i ta- 
nio. Wojciechowski. 
Piotrkowska 59 po- 
przeczna oficyna. 

PRACOWNIA Łódź, 


3 ŚLUSARZY-MONTERÓW 
3 ELERTROTECHNIKÓW 
2 TORARZY 


Zgłoszenia do Wydziału Personalnego w Łodzi, ul. Łąkowa 23 
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Lekarze 


Dr. TADEUSZ CHE- 
JIÑSKI, choroby skór 
no- weneryczne. Piotr 
kowska 157, 3 —'6. 

Dr. RÓŻYCKI, specja 
lista chorób kobiecych, 
akuszeriLi. Przyjmuje: 
2 — 6; Legionów 9, 
telefon 186-29. 32532 
Dr. TEMPSKI, choro- 
by skórne, wenerycz- 
ne moczopłciowe. Pio- 
trkowska 114, telefon 
103-77. 32668 
Dr. SKRONIECZKA — 
lekarz Szpitala „Ko- 


chanówka”*, Choroby 
nerwowe. Piotrkow- 
ska 16., tel: 276-43. 


Elektrowstrząsy. 33029 
Dr. BASS choroby ko- 
biece przyjmuje 2—5. 
Narutowicza 6. 33011 
Dr. RUDREWICZ spe- 
cjalista weneryczne- 
skórne, przyjmuje: 
7 — 10, 3 — 7. Piotr- 
kowska 106. 32528 
LECZNICA lekarzy 
specjalistów oraz ga- 
binet dentystyczny. 
Piotrkowska 3, 10—19. 
Telef: 216-48. 32664 
DOKTÓR REICHER, 
specjalista wenerycz- 
ne, skórne, płciowe 
(zaburzenia). Południo 
wa 26 druga — siód- 
ma. 32594 


| ska 26a. 


Dr. HORECKI choro- 


| roby żołądka, kiszek, 
|wątroby.  Narutowi- 


cza 35. tel: 206-99. 

GABINET deniystycz 
ny Maksymiliana Pre- 
giera ze Lwowa. Spe- 
cjalność: Nowoczesna 
protetyka zębów. Gdań 
32605 
Dr. LENCZEWSKI cho 
roby kobiece, przyj- 
muje 3 — 7. Sienkie- 
wicza 51. 32529 
Dr. ANATOL KOWAL 
SRI;  skórno - wene- 
ryczne, 2 — 7. Piotr- 
kowska_175. 32674 
Dr, KOWALSKI MIE- 
CZYSŁAW, specjalis- 
ta skórne - wenerycz- 
ne. 1 Maja 3.8 — 10. 
4—7 32663 
Dr. ŁOZA, wenerycz-= 
ne, skóry, włosów. 
Sienkiewicza 34 pierw 
sza — druga, czwarta 
— siódma. tel: 179-56. 
Dr. MIRSKI akuszeria 
choroby kobiece. Że- 
romskiego 37, tel 
257-23, 32745 


DOKTÓR ZAURMAN 
specjalista: skórne 
weneryczne, 8 — 10, 
5 — 7, Nawrot 8 


Dr. HEYKO - PORĘB 
SKI Jan, choroby skór 
no-weneryczne. Brzeż 
na 6 tel. 158-19. 5—7. 

33133 


| z ny 


Felczerzy 


STARSZY felczer Ga 
luba długoletni prak- 
tyk szpitala skórno- 
wenerycznego. Głów- 
na 62 — 76. 18 — 20. 

33030 


kunno — sarzedaż 


ZEGAREK — srebro, 
złoto kupuje „Omega“ 
Piotrkowska 4. Pole- 
ca: gwarantowane wy 
roby złote — srebrne. 
___ 32983 
ZBIERAJCIE ODPAD 
KI! Surowce odpadko 
we. Sienkiewicza 28, 
tel. 162-16, kupują ka- 
żdą ilość szmat, od- 
padków włókienni- 
czych, makulatury, bu 
telek, płacą najwyż- 
sze ceny, 32245 
SPRZEDAŻ kupno u- 
żywanych mebli. Sien- 
kiewicza 8, Ancere- 
wicz. ceny przystępne. 
REGULATORY  (su- 
waki) do szelek, pod= 
wiązek, klamerki do 
spodni — poleca „Gal 
met”. Łódź, Południo- 

wa 78. tel. 140-84, 
POSZUKUJĘ wagę 
wozową o nośności 10 
— 15 ton tel: 120-42, 
33188 


REDAKTOR NACZELNY; K. BOGUSŁAWSKI , 


D — 018617 


„AKUMULATOR“, 


SPRZEDAM małe wil- 


tel. 165-25, Andrzeja|ki owczarki rasowe. 
29 — specjalność łado | Radogoszcz, ul. Liścias 


wanie, reperacja aku- | ta 40. 


mulatorów, poleca a- 
kumulatory własnej 
konstrukcji do samo- 
chodów  amerykańs= 
kich i motorów Die- 
sla. Kupuję stare aku 
mulatory. 32657 
ŚWIĄTECZNE karty, 
szopki, paski, wyci- 
nanki, ceny hurtowe, 
poleca: „Składnica Biu 
rowa“ Piotrkowska 69. 
MEBLE najtaniej ku- 
pisz tylko w F-mie S. 
Glowacki. Zgierska 20. 
SREBRO w każdej po 
staci kupuję. M. Wel- 
ner i S-ka Łódż, Pio- 
trkowska 112, telefon: 
-120-66. 32823 
KUPNO i sprzedaż u- 
żywanych mebli. Na- 
rutowicza 19, F. Rędzi 
kowski. Ceny. przystęp 
ne. 33184 
STREPTOMYCYNĘ 

sprzedam.  Dzwonić: 
210-64. 33185 
PIANINO do sprzeda- 
nia. Moniuszki 1 — 10 
tel: 4169-92. 33186 


MUTE Aat hi E Aa 
MASZYNĘ do szycia 
„Singer“ sprzedam. 
Leszczowa 2 za mos- 
tem do Rudy. Nowak 
Edmund. 33149 


33189 
MEBLE na raty — za 
gotówkę _ najkorzyst- 
niej „MEBLOSTYL, 
Stalina 69. 33136 
SAMOCHÓD osobowy 
na chodzie stan dobry 
Sprzedam. Okrzei 28 


Koziny. 33:44 
NAJKORZYSTNIEJ 


kupisz, sprzedasz, za- 
mienisz, obrączkę, ze- 
garek, pierścionek w 
sklepie 11-go Listopa- 
da 3. 33145 


RADIO „Gross Super" 
wysokiej klasy, sprze- 
dam. Piotrkowska 18 
m. 30c. 33146 
KUPIĘ pasy do moto- 
ru natychmiast. Pa- 
bianicka 1. Zakład 
szklarski. 33147 


OKAZJA: sprzedam 
4-osobowego  Steyera 
(kabriolet) w stanie 
dobrym, rolwazę ogu- 
mioną 4 tonowa, oraz 
przyczepkę samocho- 
wą. Wiadomość Wyso- 
ka 7. 23148 


MASZYNĘ swetrową 
8 cm. 8 w dobrym sta- 
nie na chodzie sprze- 
dam. Napiórkowskiego 
50 — 24, 33150 


Pomorska 33 przyjmu 
je zamówienia na ko- 
żuchy zakopiańskie, 
czapki męskie i dzie- 
cinne. 32638 
BRYCZESY specjalnie 
wykonywuje krawiec 
z Warszawy. Piotrkow 
ska 176-12. 33089 
BEZ WZGLĘDU na 
długość włosów, trwa- 
łą ondulację gwaran- 
tują „Wileńscy Fry- 
zjerzy* Zawadzka 11. 
(Próchnika). 32940 
PRZYBŁĄRAŁ się 
pies „Doberman* Win 
centego Pola 25, Wró- 
blewski. 33213 
FOTO — Nawrot 1 — 
1 dzień zdjęcia legity- 
macyjne, szybko i ta- 
nio. 33160 
ZAGINĄŁ pies czar- 
ny, nieduży, duże u- 
szy. Odprowadzić za 


„wynagrodzeniem. Ki- 


lińskiego 105, Brzeziń 


ska. 33161 
PRZYBŁĄKRAŁ się 


pies żółty kudłaty du- 
ży. Przędzalniana 37, 
m. 28. 33162 


Zaotarowanie nracy 


POTRZEBNA od za- 
raz młoda wychowaw 
czyni lubiąca dzieci do 
czteroletniej dziew- 
czynki; wiadomość: 
Nowomiejska 2 (kwia- 
ciarnia). 33192 
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Wobec lądowania 
Wodopianowa zarządzono wywiezienie 
przygotowanych skrzyń z materialem 
coś ważnego do powiedzenia. Zamełduj o naukowym. Do przenoszenia ich i opie- 


w obozie samolotu 


kowania się w drodze zgłosił się ochot- 
niczo marynarz Ryłow. 

Z prawdziwą Satysiakcją dźwigał cię- 
żkie pakunki, mrucząc pod nosem: 

— Niektóre dalej zajadą, niżby ktoś my 


Śślał.., 


POTRZEBNA pomoc 
domowa. Zgłosić się: 
Lewandowska Słowiań 
ska 20. 33191 
POTRZEBNA pomoc 
do dziecka, ul. Zachod 
nia 32 (sklep spożyw-= 
cy. > T393 
POTRZEBNY czelad- 
nik krawiecki. Złota 
6— 7. 33175 
P.C.H. Hurtownia Spo 
żywczo- Przemysłowa 
w Wieluniu, ul Pales 
trancka 5, zatrudni na 
tymiast wykwalifiko- 
wanego księgowego na 
kierownicze stanowis- 
ko. Warunki do omó- 
wienia na  miejscn, 
mieszkanie zapewnio- 
ne. Zgłoszenia z życia 
rysem kierować pod 
w-w adresem. 32176 
POTRZEBNY chłopiec 
lub panienka do zakła 
du fryzjerskiego. Ja- 
racza 34. 33177 


WYKWALIFIKOWA- 
NA krawcowa poszu- 
kuje pracy w pracow- 


pea nora PZ POWA ER 
SZKOŁA SAMOCHO- 
DOWO - Motocyklowa, 
przyjmuje zapisy do 
dnia 20 bm. Łódź, Wól 
gzańska 27. __. 33088 
KURSY , stenografii 
maszynopisania, księ- 
gowości Centralnego 
Związku Stenografów. 
Zapisy: Kilińskiego 50 


Lokate 


POKOJU LA 
skiego w śródmieśc 
z oddzielnym wejściem 
poszukuje krawcowa. 
Wiadomość tel: 142-59 
33101 
SAMOTNA poszukuje 
pokoju z oddzielnym 
wejściem, zwrot kosz- 
tów, remontu lub ko- 
morne zapłacę z góry 
za parę miesięcy. Ofer 
ty pod „Pielęgniarka, 
33190 
POROJU wolnego po- 
szukuję, zapłacę rok z 
góry. Of: ..280*. 33169 
WYNAJMĘ pokój nie- 
krępujący dwóm stu- 
dentkom w Radogosz- 
czu. Wiadomość: Piotr 


kowska 92 — 74. Sko- 
rupa. __—_ .. 53180 
POSZUKUJĘ lokalu 


fabrycznego 14x5 par- 
ter, pośrednicy pożą- 
dani. Magistracka 30, 
m. 3. 33181 


Zagubione dokumenty 


ZGUBIONO kartę roz 
poznawczą i książecz- 
kę wojskową na naz= 
wisko Sałata Stani- 
sław, wieś Regny p-ta 
Koluszki. 33194 
ZGUBIONO książecz- 
kę wojskową, lesitym. 
Zw. Zaw. 2 kartki I 
kat. i inne papiery; 
Burczyńskiego Włady= 
sława. Żeromskiego 39 

33195 
ZAGUBIONO palców- 
kę. Oleski Stefan wieś 
Góra św. Małgorzaty 
gm. Tum pow. Łęczy= 
ca. 33196 
ZAGUBIONO dowód 
osobisty, kartę rejestr. 
RKU — Łódź. Ozimek 
Józef, Górki Duże 
p-ta Tuszyn. 33211 
NAGROBA za zwrot 
jedynie dokumentów 
(paszportu zagranicz 
nego studenckiego, in= 
deksu UŁ i innych) 
na nazwisko Stefania 
Chmielewska, Łódź, 
Nawrot 26 — 1, zagu- 
bionych 9. 12. o godz. 
23-ej w dorożce. 33163 


ZAGUBIONO zaświad 


czenie © zwolnieniu 


z wojska. Pijanowski 
Józef, Krakusa 6. 33164 
SKRADZIONO palców 
kę, oraz inne dokumen 
ty. Waganiak Alek- 
sander, Ruda Pabia- 
nicka, Finansowa 4. 
ce ARKA |. 
ZAGUBIONO książkę 
Ubezpieczałni, Wojty- 
na Aniela, Zgierska 132 
33166 
UNIEWAŻNIAM skra 
dzioną starą legitym, 
U.S.B., metrykę ślubu. 
Walentyny Wyleżyń= 
skiej — oraz odcinek 
zameldowania = Draw 
sko Walentyny Soko- 
łowskiej. —___ 33167 
UNIEWAŻNIAM leg. 
kolejową wyd. przez 
DOKP — Łódź. Ku- 
rowska Marta, Zduń- 
ska Wola, Jasna 22. 
168 
ZAGUBIONO legitym. 
tramwajową. Gałczyń 
ski Zygmunt Ludwika 
a ||| —_S3i0 
SKRADZIONO kartę 
rozpoznawczą, legit. 
„Społem. Błaszczyk 
Świętosław, Szczęśli- 
wa 4. 33171 
ZAGUBIONO kartę 
węglową na 9 korcy, 
torebkę skórkową i 
9.800 zł. Osińska Joan- 


na, Zduńska Wola, 
Złotnickiego 1. 33172 


ZAGUBIONO legitym. 
PPR. Pierzchała Kazi- 
miera Ruda Pabian. 


Chłopickiego 33173 
ZAGUBIONO legitym. 
tramwajową, dowód 


ZAGUBIONO dowód | zaświądczenia pracy, 


osobisty. Giebuza Ste- 
fan. Tuszyn koło Łodzi 


pa 


Trzċinko Jan, Ruska 
7—7, 33174 


»- Wydawca 
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